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W ia d o m o ś c i  K r Aj o w b .

Przez Naywyższy Ukaz do K ap itu ły  O rde
rów Rossyyskich , pod dniem 12 grudnia, na za
świadczenie J e g o  C e s a r s k i e y  W y s o k o ś c i  C e s a -  
R z e w i c z a  i W i e l k i e g o  K i Ą ź ę c i a  K o n s t a n t e g o  
P a w ł o w i c z a ,  o gorliwości w obowiązkach sluzby, 
J^rzędnicy Gubernii Podohkiey, poniżey wyliczani, 
Nayłaskawiey: udarowany został znakami brylanto- 
^ a n e m i  orderu §. A n n y  2giey kłassy Pocztmistrz gu- 
bernialny, radca kollegialny Janowski} oraz, nnano- 
waniKawalerami orderu s .A n n y  5ciey klassy: Radcy 

ollegialni; Podskarbi gubernialny, P aw łicki; R ad
ca oądu Głównego 2go D epartam entu  Slaw ecki i 
"y ty  Radca Izby Skarbowey K o n d ra ck i; Radcy 
Rządu Gubernialnego: Radca kollegialny K elchnery  
Radca dw oru  J anowicz i Radca honorowy P aw li- 

0wski; M arszałkow ie: powiatu  kamienieckiego 
j powiatu mohiiewskiego Jaroszyński; 

y y marszałek powiatu lityńskiego Karnelowski; 
lo ?  konorowi : Radca Izby Skarbowey Chmie- 
g ek J Sprawnik ziemski Winnicki ■ I'utkow ski; 
^ a »e ta r* Sądu Głównego 2go D epartam entu  Mi~ 

owski • i Sekretarz  Kancellaryi G ubernato ra  
J e d n e g o  B iernacki. (z Gaz. Senac.)

—  R i c h e r  d. 9 g r u d n i a , o godzinie i sz ey  
^^pc łudn ia , obalił w H y d z e , kolosalny posąg ś. 
^  '’Jezto fa , k tó ry  s ta ł  na drodze szańcowey do bra- 
L ,®r ° la - Upadając ten posąg zabił żołnierza 
4go pólku morskiego, k tóremu zgruchotał głowę.

— P. T a n n e r , inspektor szkół w Lipaw ie  
zbierał, ofiary na dzieci, k tóre przez powodz i .  
Petersburga  u trac iły  rodziców. Nauczyciele 1 u- 
czniowie złożyli 361 rub. 58 kop., a inne osoby 
278 rub. 42 k. : w ogóle 64o r, ass.

— Powiadają , że w N arw ie, di 7 listopada, 
^ ° d a  we wszystkich studniach tak się burzyła, jak -

y wrzała, i że w mieyscach mało wzniesionych 
Wezbrała się aż do wylania z brzegów.

—• Straszliwa b u rza ,  z okropnym  szturm em  
Wiatru S. O. w nocy z igo na 2gi grudnia, w L i-  
paw ie, t rw a ła  przez noc całą, a ku porankowi tak  
■l1 Pow iększ tła ,  że naw et domy m urowane do- 
PTod ^ F ^ n i e n i a .  Szkody są bardzo wielkie w o- 
domo •* °k o licach ,  w pozrywanych dachach z 
s t a ł y T  * kościołów , gdyż prawie wszystkie zo- 
Wr ' e* dachu. O k rę t  kupiecki l ipaw sk i,  po- 
do n o r? ,?  Z F ad* * U' ? ł M  na samem weyściu 
na  1 U ’ &° Potok uniósł ku po łudn iow i , i

'^yrzucił- W n e t ,  pomimo widoczne- 
g niebezpieczeństwa, naczelnik m aytkow  , na
zwiskiem Debour, poleciał na ra tunek  tonącym, 
Wziąwszy z sobą kilku z podwładnych swoich, i 
u ra tow ał część ekwipażu; o 4 tey powrócił dla za-
r / v s '3 r eSZty ludzi * k aF,ltana ok rętu, i w tedy  towa- 
u r  t i"1” 1 rnaytkowie , k tó rych  on nasamprzód 

a owal ; a k tó rzy  nie chcieli opuścić tow arzy -  
zow nieszczęścia swego. (7 . d. St. Petersb.)

F czc^a P ó łnocna  podaje do wiadomości na- 
ępuiący czyn poświęcenia się miłości bliźniego: 
. u  kwietnia 1824 r. we wsi Koby lakach, w po- 

wiecie jamburskim , w nocy zapalił się dom w ło 
ścianina Symona N ikolajew a. Samego gospoda
rza  nie było w domu: nieszczęśliwa żona, w p rze
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6 Stycznia p.s. 182  5 roku.

s trach u  i bieganiu , nie zdołała wynieść dwóyga 
dzieci z domu, ogarnionego płomieniem. Z grom a
dzeni sąsiedzi, starali się przeciąć szerzenie się 
ognia, i ratowali co było w domu. W n e t  dało się
słyszeć płaczliwe wołanie: dzieci w  ogn iu ,'dzieci__
Łatrwo jest wyobrazić sobie położenie nieszczęśliwcy 
m a tk i ,  k tó ra ,  prawie bez pam ięc i,  sama niewie- 
działa, ćo ma począć. W  tern, kozak 7go szwa
dronu czarnomorskiego, półku kozackiego gw ar- 
dyi, Bazyli Grab, nie narażając na grożące niebez
pieczeństwo, a słuchajłp# głosu samego tylko uczu
cia miłości chrześcijańskiey, rzuca się przez  okno 
do gorejącego domu, znayduje nieszczęśliwe dzie-i 
ci, już duszące się od dymu, wynosi je bez szko
dy z głębi płomieni, i oddaje matce. W łaśc ic ie l  
tey  wioski, Baron Stakelberg, i wszyscy m ieszkań
cy zaświadczyli, że odważny kozak narażał życie  
swe Tia n iywiększe niebezpieczeństwo, i został u« 
ra tow any  samą tylko O patrznością Naywyższego, 
C e s a r z  J e g o m o ś ć ,  otrzym aw szy  doniesienie o ta k  
chwalebnym czynie kozaka Graba, N ayłaskaw iey 
raczył go udarować medalem z napisem: za  u ra 
towanie ludzi, i rozkazał wydać mu 5oo rubli pie
niędzmi.

H i s z p a n i a .
M a d ry t d. 24 g rudn ia .

(* Korrespondenta Hamburskiegó).
Królestwo Ichmość, nim w miesiącu marcu 

do Aran]uez wyjadą, tow arzyszyć będą Xięciu  
Maocymibańowi Saskiemu, w podróży do K ró lew - 
skicłi mićSiKftn letniclij la Grcinja i P rado .

Układ między F rancyą a Hiszpanią, z p rzy 
czyny  przedłużonego pobytu woysk francuzkicb, 
jest następujmy1 ,,1’onieważ Król Jmć H iszpanii 
i Indyy za rzecz potrzebną uznał, część w oyska 
francuzkiego, zatrzym ać jeszcze, po p ierw szym  
styczniu 1826, w  *»woich k r a ja c h , dla zyskania 
c z a s u , do zupełnego nanowo urządzenia woyska 
hiszpańskiego i ala ustalenia przyw rócenia spokoy- 
ności publiczney; i ponieważ Król Jmć Chrześcijań
ski F rancyi i N aw arry  pragnie Królow i Jmci K a
tolickiemu, dać nowy dowod żywego i szczerego 
przywiązania do Nayjaśnieyszey jego Osoby, dla 
u twierdzenia praw ey jego władzy, oraz dla szczę
ścia i pomyślności jego ludówj przeto oba M onar
chowie, dla osiągnienia tego celu postanowili: za
w rzeć nowy układ: i na ten  cel mianowali: K ró l 
Jm ć Katolicki D on Franciscd. de Z ea -J łerm u d ez, 
pierw szego swego sekretarza stanu i t. d . , a Król 
Jmć Chrześcijański, Bana Boislecomte, swojego spra
wującego interessa przy dworze K róla  Jmci K a  . 
tolickiego, którzy, po wymienieniu svt>ych pełno" 
niocnictw , zgodzili się na następujące a r ty k u ły "  
1) Stojące teraz korpusy woyska francuzkiego w : 
Hiszpanii, moją bydź zmnieyszone od 1 s ty czn ia  
182b roku, do 22,000 ludzi; 2) T e  woyska mają 
bydź rozłożone w następnych tw ierdzach : K ady- 
xie^  n a wyspie Leonu  i mieyscach przyległych, 
w Farcellom e, San Sebastian,Pam pelunie, Jaca, Sec 
de Urgel, i San Fernando-de-Figueras^ 3) Oprócz 
tych  w oysk ma pozostać brygada, z dwóch szway- 
carskich regimentów złożona, pod dowództwem 
jenerała w  M adrycie  i w  ty ch  okolicach, w k tó 
rych  K ró l Jmć K a to lick i,  przebywać będzie, dla 
odbywania służby wespół z hiszpańskiemi woyska-



m i przy Królu Jmci i K ró lew sk ie j  familii; 4) 
wszystkie  dotąd zajęte twierdze przez woysko  
francuzkie, w yjąw szy  w ym ienione w drugim ar
ty k u le ,  mają bydź opuszczone , a woyska, które 
nieskładają załogi, mają do i stycznia i82Ó r. po
wrócić  do“Fr«ncyi; 5) woyska francuzkie osadzą 
załogami w 2gim artykule w ym ienione miasta i 
tw ierdze. D ow ództw o w oyskow e każdego 2 tych  
miast lub tw ierdz  należeć będzie ćo  oficera Iran-  
ouzkiego, a stosunki francuskich komendantów z  
jeneralnemi k a p itan am i, albo W ice-K ró lem  N a 
w arry, w miastach, gdzie obie władze francuzkie  
i hiszpańskie są połączone; m a rnadal tak pozostać, 
jak było oznaczono, w ostatniey konwencyi; 6) 
dow ódzcy f r a n c u z c y , ćo się tycze  pow ierzonej  
im służby, rozrządzać będą wszelkiemi potrzeba
mi woyska, jakie"się znaydą w  osadzonych tw ier 
dzach; ale t e  potrzeby dostarczać będzie Hiszpa
nia. Broń i potrzeby wojenne nie będą z maga
zynów  brańe, bez zezwolenia ,ria tó francuzkich 
komendantów. Król Jmć Katolicki przyymiije na 
siebie staranie w ystaw ięnia  koszar, magazynów,  
potrzeb lazaretow ych , tra /isp orta , etapy, rze
czy  do opatrzenia tw ierdz w potrzeby oblężenia, 
rów nież  rep aracje  i inne za potrzebne uznane  
przedmioty; 8) Poniew aż podług lo g o  Art. kon- 
w e n c y i  d 9 lutego, oznaczone, z góry mające się  
płacić sum m y, na żołd, utrzymanie, umunduro
wanie i t . d. które stanow ią  różnicę stopy woy* 
ny  od stopy pokoju, w stosunku do liczby w oysk  
zm n ieyszyć  się powinny; przeto summa ta ozna
czy  fundusz miesięoznie do 900,000 franków. 9) 
Ze strony obu rżądow mają bydź ułożone środki, 
dla oznaczenia sum m y w ydatków , objętych w 6tym  
artykule konw ency i d. 3o czerw ca i dla zapewnie
nia jey w ypłaty . 10) Ponieważ K ról Jmć Chrze
ścijański ty lko na u czyn ione żądanie Króla Jmci  
Katolickiego zostawuje woyska w Hiszpanii; prze
to te  w oyska będą wnet w yprow adzone, skoro  
ty lko  obie układające się strony uznają tego po
trzebę, trzym ając się zastrzeżenia w 16 artykule  
konw ency i z dnia 9 lutego; 11) W szystk ie  wa
runki k onw ency i z dnia 9 lutego 1 do niey załą
czonego regulamentu, również i konwencyi d. l ó  
lutego  względem  poczty w oyskow ey , które w no
w y m  między obu rządami zawartym  układzie, po
dług teraźnieyszego sianu rzeczy, nie są odmie
nione ; Mad to wszystkie warunki konwencyi di 
So c z e r w c a ,  które teraźnieyszey  umowie nie są 
p r zec iw n e ,  przez ca ły  ciąg trw ania  tey  u m ow y  
zostaną w zu p e łn e j  ś.wey mocy; 12) M nieysza  
k o n w e n c ja  ma bydź ratyfikowana x ratyf,kacye  
mają bydź w  jak naykrótszym czasie wym ienio
ne. San Lorenzo  de P E scuria l  d. 10 grudnia r. 
1824. (Następują podpisy i ratyfikacye).

  D n ia  28. —
Projekt wysłania do A m eryk i ważney w y 

praw y, zaymuje szczegó ln ie j  uwagę rządu nasze
go D nia  21 rzecz była o tern na radzie mini
strów  : p o c z ć m  minister w o / n y  w ysła ł do kapi
tanów  jeneralnych prow ineyy rozkazy, iżby uwia
domili oficerów , będących n a  urlopie nieograni
czonym , i i  ci, którzyby chcieli bronić praw K ró
la w krajach zamorskich, będą potwierdzeni w tych  
sam ych stop n iach ,  którex posiadali d. 3b marca. 
Ma takoż wkrótce w y y ś ć  wyrok, stanowiący za
ciąg 4o,ooo ludzi. (J■ de 1' .).

— D n ia  3 i .  — y -t
S K ról Jmć, przekonany o potrzebie przyśpie

szenia o c z y s z c z e n i a  urzędników cy w iln ych ,  ciągle  
opóźnianem róźnemi przeszkodami 1 pozorami, po
stanowił: iżby p ouplyn ion ym  miesiącu styczniu r. 
b. n ieprzyym owano żadnych not^ i podań w jun
tach, za jm ujących  się tą czynnością. (/■ de^F.).

P  R  U S S T .
B e ’ lin d. i 5 s tyczn ia .

(z G a z e ty  fV arszaw skiey .)
Król Jmć mianował dotychczasowego naczel

nego prezesa Rejencyi B a u m a n n  N aczelnym  pre
zesem W ie lk ieg o  X ię z tw a  Poznańskiego, na miey-  
soe Pana Zerboni d i  Sposetli , uwolnionego dla sła
bości zdrowia;

Przez nayw yższy  reskrypt gabinetow y % d. 
28 grudnia r. z. i 8a4 , odnowiony został dawny  
przepis z d. 26 kwietnia 1794 z zaleceniem ścisłe
go wykonania. Podług niego, nie mają bydź po- 
zw olone do drńku wszelkie pisma, które albo pod
kopują zasady jakieykolwiek r e l ig i i , 1 chcą nay-  
glównieysze jey prawdy wystawić na podejrzenie,  
śmiech lp ó g trd ę  lub też stara ją się rd ig ią  chrze-  
śoiańską, Pismo św ięte ,  zawarte w nim dzieje, i 
prawdy objawione, w ystaw ić  ludowi za przedmiot 
powątpiewania, a naw et szyderstwa. Również jest 
wolą Króla Jmći, aby wd/.ie łach, ś łu /ącycb  dla 
mhieyszey l ic zb y ,  ćżytelników, lub też tylko dla 
uczonych , przy obronie zdań sobie przeciwnyoh,  
w ystrzegano się wszelkich niedorzecznych 1 nie- 
chrześciańskich napaści na inne Wyznania. N ie
m n ie j  nie ma|ą także pozyskać pozwolenia druku 
pisma , które d ą / ą  d o  z h c n b i e n i a  osobistego hono
ru i dobrey sław y. Gdyby w  przypadku Pismo 
za cenzurą wydane, zostało zakazanem , powinien  
się w yd aw ca  naypierwiey Udać do cenzora o w y-  
nagrodzenię, a domero w jego niemożności, nastę
pnie do skarbu. Opłata kosztów cenzury z kassv 
rządow ey ustaie z dnia 1 stycznia r. b. i ma bydź 
jak dawniey było, od Wydawcy lub drukarza i to 
po 3 srebrne grosze od arkusza drukowanego o- 
płacana. Od tego samego dnia winien każdy w y
dawca jeden exemplarz wydanego dzieła do bibli
oteki berlińskiey, drugi zaś exemplarz do bibliote
ki u n iw ersy teck ie j ,  swojCy prowincyi, bezpłatnie  
odesłać; obowiązek także oddania j'dnego exem -  
plarza cenzorowi niejest zniesiony. Dzieła zagra
niczne niemogą bydź w Prussach przedawane , aż 
po dopełnieniu przepisów cenzury krajowey.

V  . , \

N i e m c y .
M a g d eb u rg  d. 26 grudnia .

(z G. Journal des Debuts'). *
Gazeta urzędowa naszey Regencvi, ogłosiła 

rozkaz gabinetowy następuiący, przesłany p ierw 
szemu prezydentowi P. S tlo tz :

Moją |est wolą, ażeby nowa org,n izacya sta
n ów  p r o w i n c y i  S a s k i e y ,  postanowiona p r a w e m  z 
d. 27 marca ostatniego, podana była do wykona
nia. Mianowałem W Pana kommissarzem na pier 
w sze zgromadzenie, które się ma odbywać, i za
lecam W P anu ninieyszem. pełnić obow iązki, przy
wiązane do tego urzędowania. Masz VVp. nasam- 
przód przedsięwziąć środki, potrzebne do w \ bo
rów. Stosownie cło tego przedmiotu i do tych,  
które od niego zależą, prawo zachowało sobie U- 
rządzema, o których chcę mieć zdanie stanów, a- 
żebym kazał odmienić, podług odmian s /czególnych  
prow ineyy , urządzenie , które ma bydż w tym  
względzie wydane. Jednakże potrzeba było uło
żyć  na pierwsze zgromadzenie Urządzenia, które 
W P a n u  przesy łam , rozkazując, a żeb y ś  z n in ie j 
szym rozkazem podał je do wiadomości mieszkań
ców  tey  prowincyi, i stosował się do nich, kieruiąc 
w ybory. Berlin d. 27 listopada 1824 r.

Donoszą z B rem y  pod dniem 29 grudnia. 
D w o r v  rzym ski i francuzki okazują d}a s;e_ 
bie liczne dowody wzajemnego poważenia. Fran-
cya oświadczyła  dać dla pielgrzymów francuzkich, 
udających się na jubileusz, okręt, który ich prze
w iezie  bezpłatnie z Tulonu do C.vita- V ,ecchia■ Rząd 
'pap.ezki ż e s w e y  strony, przyrzekł dawać pomie
szkania bezpłatne pielgrzymom franouzkim.

M anheim  d. 1 s tyczn ia .
[z te y źe  gaze ty .)

Biskup Spirski  nagle w ezw ał do powrotu w sz y 
stkich młodych ludzi, cyrkułu reńskiego którzy się  
sposob.li w seminaryum mogunokiem do stanu du
chownego , a którym dla. ukończenia nauk zosta
w ił w y b ó r ,  m iędzy Aschnffenburgiem  i W iir z -  
burgiem.  K ładą za p rzy cz \n ę  tego środka, ź e ’ to 
byli sami młodzi xięza, w ychow ani w  M o g u n cy i , 
którzy się sprzeciwiali z naywiększą m ocą , połą
czeniu szkół katolickich z ewangelickiemi, które 
maią bydź zaprowadzone w całym cyrkule R en u , 
co już w wielu mieyscach uskuteczniono.



S A X  o N 1 A.

F R  A  Ń C V A.

l isty  cywiJney, składa się 7, margrabiego Vaillv , Ł
n  , . , . . hrabiego Casteja, Jujgne Chilhaud de la Rigaudie,

T 1C w rC*v °  %  . , hrabiego Blanges, hrabiego Vaublanc, m arg rab ino
Małż \  Fr* dert k  5"f.* * X '$m3- d’Arcourt , M accart, hrabiego Rouge. Pomiędzy
■Małżonka jego , dzisia rano wyjechali do Pragi, przyjęte,ni petycyami, znaydowała się netvcva P 

*navdowama sie na urnr.zvatosoi install*™.’ Vincent z Paryża, która W celu opędzenia kosztów
koronacyi, doradza, aby od wszystkich wexlowych 
ajentów i agioterów wymagano kaucyi lo^ooo^fr, 
coby zarazem zabezpieczyło właścicieli kapitałów^ 
którzy pokładają w tych ludziach swoje zaufanie.

, S<1 Lamarre udowodnił, iż nabywszy da- 
wmey dobra pewnego emigranta, wszedł z nim w  
ugodę przedazy, gdy tenże emigrant wrócił do oy- 

, , ... , ozyzny. Żąda więc teraz bydź uczęstnikiem w y-
Paryż d i  stycznia nagrodzenia, które się należy temu im ig ra n to w i ,

(z Korrespondenta Hamburskiego.) W ,elki kanclerz wniósł na posiedzeniu Izby
Niektórzy członkowie Izby deputowanych Parów d. 4 b. m. projekt do prawa o świętokradz- 

cncieli umieścić wyraz Konstytucya w adressie twie i o karze przestępstw kościelnych: rzeczony 
odpowiedzi nam ow ę Króla; ale drudzy przeciw te- projekt jest ten sam, który wniesiono w przeszłym 
mu się oświadczyli, z przyczyny, że tego wyrazu roku do Izby Parów. W tenczas odrzucili go mi
nie było w mowie królewskiey. nistrowie wprzód jeszcze, nim go roztrząśnieto.

Gazeta Ccnstitutionel, wyraża: iz w Izbie Pa- Jutro zostaną złożone w Izbie Doselskiey raD-
row u azały się symptomata, które ministrów na- porta kommissyi upoważnionych doroztrząśnienia 
bawiły niespokoynoscią: słychac nawet, że jest mo- listy cywilney. Prywatnie Wręczono deputowa- 
wa o mianowaniu 20 nowych larów . nym pisma, wyszczególniające powcdy do projek-

I odług wiadomości, z Indyy wschodnich , o- tow, o wynagrodzenie emigrantów i o zniżenie pro- 
uebranych przez Bordeaux , woyna między Birma- centu.
nami i Anglikami miała przybrać charakter suro- Posąg jenerała Pichegru,'został przeniesiony
wszy. Birmanowie mają spiesznie posuwać się ku do Luvru.
miastu Kalkucie, które zagrożone jest naywiększem_________________ __ Dnia  9. __
niebezpieczeństwem; i że naybogatsi mieszkańcy {z Gaz. Hamb. Bórsen Halle).

amtad wyjechah. Znaydujący się tu  portugalczycy mają to  zą
rekt^ oa j,rancuzka oblała P. Villetnam  dy- rzecz niezawodną, że uznanie krajów Ameryki po

rem, a I .  boumer kanclerzem. łudniowey, dawnieyszych osad hiszpańskich, przez
Po. v _  n a - r, Anglią, za główny cel miało, możność działania ną

skim l , nMj  przy Cesarskim Dworze Rossyy- Rząd Portugalski i skłonienia go do uznania nie- 
wysł’ u Ferronays , miał u Króla Jmci podległości Brezylii.
PodróUJ T n,e Z P°ź<“gnaniei«; i wczora udał się w Gazeta paryzka, Etoiie, umieściła % gazety

* do rmeysca swego przeznaczenia. londyńskiey British Traveller  , artykuł nastep.u-
służcł hi i'a Alexander P a rn a s ,  który przed tym jący: Mamy wiadomość, że ostatniey Śobot>. w
w tvm ' S (°^nŁ'ł P° 11ika w woysku angielskirm, biurze Spraw zewnętrznych, było wielkie zgrome- 
cuzkiey6 S ° pnm Przyi«Ły zcsLa* dogwardyi Iran- dzenie korpusu dyplomatycznego. Znaydowali

Arni t> i- ■ ■ t j  o  • j  • • t posłowie Rossyyski, Austryacki i Pruski, orazr/fr-
Lobcuderi* f Religion et du Roi donosi, ze xiadz reprezentanci Rządów Ameryki-Południowey

- został wymazany z listy wielkich wi- r)rzy dworze Króla Jmci Brvtanii W ie l t .W  Po 
k a r y ^ o w  aweniońskich i tytularnych kanoników ^ k i c h  U w a g .^ io ly U !

PP. Cherubini i Lisueur  otrzymali poleceni, UekÓ T * ? *  ™ft?Pni;*ca:
u ł o ż en ia  szmk muzycznych, które beda srane Dod 1 b°- 1,elkie>r BryUnii, po lioznychczas koronacyi Króla. " P d -  komunikacyach 1 ciągiem znoszeniu się lńtow netn

Pierwszego stycznia L r  , i  z dworern madryckim, względem nowych rządów
wey zebrali , f °  “ i S i „ 7 zw y S : f u k *Pl °” nc, t T * ? #  " “ *<
wielkiey galeryi zamkowey dla złoźema Króloi^; podległość wlexyku i Kolumbii, i stosownie d« 
Jmci powinszowania. Król wyszedł z gabinetu i,andlo,7e Przy r™erze z temi krajar
zbliżył się do artystów i przemówił do P Kretzue’ P*’ « poStanowieme udzielone ma bydź wszyst-
ra - Sławny ten kompozytor przytomniał J K M P°?‘-lslwon\  ze zwyczaynemi formalnościami,
i i  Od m lodoL , d * „ . £ 7 f,go K r t. d r i . , . t i  „ abr  °  le“  - " • * > - »  O oo y -  “ T
gdy niezapomnę dodał z nayzywszą czułością, że A n g l i a  4 ' ;
t«y K.. M. winienem móy talent i moje słav#t. “ t * 1 ■ • 1 a

takim fazie odpowiedział K r ó l , W P an  wiele ( ' a z e t v  W  ° s y c^nia.
**“  wliiipneś (T L  \z  (jazety  " arszawskiey.) ,

■ ( ę Posłowie Cesarskc-Rossyyski i Cesarsko Au-
r, i  \a w  ~~ ł- % stryacfci naradzali się niedawno z Panem Canning:(z Korespondenta Warszawskiego). w Wydziale spraw zagranicznych zkad d T i  h

Pl St- finok e pTervdeZJ ty hIJepUth C;yrll7' d‘ ° g wyprawiono dwóch gońców gabinetowych z li-
Uniósł pr‘ iekt do j raw a  han,dlovyeg ° .1 ° ^ d' do posłów naszych przy Dworze Petersbur-

S A t ' " 1' . * d„ {‘ -7 *4 1 3 2 4 ' » « T  r “ k°m i k ***•

nev' ®vV,ec» przeciwnie zas przywóz zwyczay- zasad.
przeciąCguY jaĵ  d*leC,  ̂S'? "ij*1. P0WIększyć , iż w W  gazecie tuteyszey Goniec czytamy pod d.

Na posiedzeniu l zby Uenutacvi d t b m llst-ów prywatnych, które czytaliśmy, wypada ra-
znaczono kilka krit»imissyi;komrnissva trudnią’ ~ Wnos,d .  iż po przybyciu Pana A'Court, Pan
rozbiorem pro,eklu n.i .t  *p .ly»  , n i l  da-

^  nła wm ey. M ówią o zupełney odmianie M inistrów
(0



Portugalskich, (co jak mniemamy) m o ż e b y d ź sk u t-  dujemy się. W zn iós ł  się nasz k r e d y t ,  papiery  
kiem  wyjazdu Pana H y d e  de NeuviUe.  m c  n ie tr a c ą , długi krajowe splacaja s ię .p o r o b io -

Prokurator K rólewski w  D ublin ie  odm ow ił no oraz korzystne układy o now e pożyczki. O -
obrońcy pana O ’Connel objaśnienia, z jakiego powo- brona kraju zapew niona; żołnierz jest ubrany i  
du został'on oskarżonym. Słychać nawet, iż ta spra- uzbrojony, artyieryą m am y dostateczną i n o w e  
w a  będzie cofmoną, co jednak podlega wątpliwości, się organizuje woysko. W k rótce  potęga nasza  

Gazeta Times  czym  uw agę następującą.“ M nie- stanie na tym  stopn iu , ze nie tylko wew nętrzna  
m a m y ,  iż w  razie upadku państwa Ottemańskie- Spokoyność i bezpieczeństwo będą zapewnione, ale  
go, przez obcą potęgę, niebędzie zapomnianym, iz i zew nętrznego napadu lękać s ię 'b yn aym n iey ’m e  
E gipt  nam w łaściw ie  należy. Francuzi odebrali będziemy. Co do marynarki, zajął się rząd szpie-  
go T u rk o m , m y Francuzom , i oddaliśmy W P°* szną budową o k rę tó w , niedaleko już ta “chw ila ,  
siadanie prawey władzy.,, gdzie flaga nasza poszanowanie na wodach Atlan*

(z K orrespondenta  W arszaw sk iego)  tyku Z|ednać sobie zdoła. Niemało takie  p rzyczy -
Z w y cią ztw o  B oltw ara  pod Junin  potwierdza niło się do ustalenia rzeczypospoiitey, przystąpię— 

się  i  w ielkie  wrażenie  na władzach w Lima zro- nie prowiucyi Chiapa,  która *z własney chęci, po
biło. Hiszpani ufali szczególniey jezdzie swojey, łączy ła  się z nami i jedno teraz ciało z M exykiem  
a teraz ze smutkiem przekonali się, ze i w ty m  ro- stanowi. Z  rzecząpospolitą kolum bijska zaw ar-  
dzaju broni, niemogą się z powstańcami mierzyć, liśmy bardzo ważne układy, a rza.d Zjednoczonych  
Podług ostatnich doniesień miał B oliw a r  i5,ooo Stanów A m eryk i północney, uznał już niepodle-  
w oyska , a co chwila oczekiwał na przybycie 5ooo, głość naszę , mianował posła tu rezydującego i  
które jak wiadomo , dnia 5 października w  P a -  konsulów, którzy w  stolicy i miastach portow ych  
nom a  wsiadło na okręty. już urzędowanie swoje rozpoczęli. Toż samo u-

Kronika Poranna donosi, ze Król Hiszpański czyniła  Anglia, a z jey względem nas postępowa-  
kazał ośw iadczyć Stanom A m eryki północney. a- nia przewidzieć m o ż n a ,  iż niedługo z uznaniem  
2eby cofnęły  uznanie niepodległości p row in cj i  niepodległości M exyku, ociągać się będzie. M y  
W A m eryce  p o łu d n io w ey , inaczey odwoła ustą- z naszey strony w ysła liśm y posła do Londynu,  
pienie Floryd .  * który starać się będzie dokonać jak nayrychley

W  F ilade lf i i  obchodzono dnia 4  listopa- przeznaczenia swego. Poseł przy Stanach Żjedno-  
na r. z. uroczystość bardzo ważną dla A m eryki czonych  jf st już w  drodze do tego kraju; inny w y -  
północney. B yła  to  pamiątka założyciela Sekty jedzie niebawnie do R z y m u , dla załatwienia ta m -  
kw akrów , cnotliw ego W ill iu m  Penn ,  który w tym  że interessow duchownych. W yznaczony  jest tak-  
dniu w ysiadł na brzegi D ela w a ry .  Już od tey  po- i e  ajent dyplomatyczny do krajów Zjednoczonych  
r y  i4a lata upłynęło, a drogą jeszcze jest pamiąt- A m eryk i środkowey , k tórey  niepodległość > jest  
ka jego*  ̂ Pan Duponceau  m iał m ow ę pochwalną przez nas uznaną. N ic  w ięcey  do życzenia n ie -  
na cześć nieboszczyka, w  którey ubolewał, że dom zostaje, n ad to , jak żeb y  jeszcze Hiszpania chciała  
niegdyś P enna , będący w  posiadaniu niejakiego nam podać bratnią rękę zgody; byłoby to dla niey  
John D o g le s , jest dziś na oberżę obrócony, i dla nas szczęściem prawdziwern. W ypada nam  
Całe to w a rzy stw o , lubo licznie zebrane, sprawiło jeszcze zw rócić  się do opisu w ew nętrznych  sto-  
się  jak nayprzyzw oic iey , i usposobię  ley  piękney sunkow. Pomimo licznych i w ielk ich  przeszkód, 
pam iątce  odpowiadającym. Prezes tow arzystw a  dokazała jednak władza w ykonaw cza, że teraźniey-  
siedział na krześle z p o r ę c z a m i, opatrzonem sto- szy  kongres zebrał się i instalowanym został.  
Slntfnemi n ap isam i, niegdyś do P en n a  należącem. A k t  k onstytucy i  jest u ło ż o n y , i przyjęta for-  
Bjłły  tam także i inne starożytne zabytki z pa- ma rządu lederacyynego. Z nikły  chmury które  
Ih ią tek  P e n n a , ja k o ' to ; dwa krzesła z paręczami, od połnrfrfta i wschodu zagrażały; przy tłumiqno  
w yrobione z dębu, pod którym roku i684  Perm  za- spiski, a W dniu 19 lipca, zgasła ostatnia iskierka  
w a r ł  traktat z Indyanami. W ie le  innych podo- w oy n y  dom owey. Taki jest stań i dzisieysze po- 
bnych  sprzętów po P en n ie  zachowanych, było łożenie nasze; zaiste, niemożna w ięcey  w ym agać  
w y sta w io n y c h  na widok publiczny. od ludu. w  kolebce jeszcze będącego. M inęły  już

Oto jest krótki obraz stanu rzeczypospoli- cierpienia i n iepewności, n iew ie le  nam jeszcze do 
t e y  M e x y k a ń sk ie y , w yjęty  z odezw y nayw yższey  Wykonania pozostaje. L ecz rodacy! Pamiętaycie  
w ła d zy  w yk on ąw czey  do ludu: ( na to, iź  żaden rząd bez posłuszeństwa utrzymać się

Odtąd ster rządu powierzony będzie pre- niemoże.' Jedność , zgoda i oszczędność , są duszą  
iśydeiitowi, m y zaś ten ostatni raz jeszcze zw ra- kraju związkowego; bądźmy zgodni , a będziemy  
«Samy głos nasz do w spółz iom ków , aby zdać im  szczęśliw em i i możnemi. Niezgoda jedna zgubić  
Bpfawę z urzędowania naszego. Z w róciw szy  uwagę nas może i w trąc ić  wprzepaść, z którey dopiero co  
n a  przeszłość, zaprzeczyć nie można , iź stan nasz w yratow aliśm y się etc. Odez wę tę podpisali: V icto-  
znacznego doznał polepszenia: powierżono nam r ia  prezydent, M ik o ła j  B raw o  vice-prezyd. M ich a ł  
zarząd now o utworzonego kraju, którego skarb D o m in g e z  sekretarz.
zupetnie pusty , gdzie ty lko papierowe były  pie- Bank w Rio Janeiro pobiera co miesiąc z A n-
niądze, i  te 75 procentów traciły'; bez zapasu, bez gl I* /a  rachunek zrobicney pożyczki 2 nnljoDy zł. 
kredytu , bez żadnych zrzódeł p om ocy ,  bez w oy- polskich.
sk'a, bez marynarki; zgoła zby wało na wssystkiem. —  D n ia  4. —
?Taki był stan w ew n ętrzn y  M exyku, który z dru- Dnia 5 b. m. wyjeżdżają ttąd  PP. Campbell  i
g iey  strony niemiał żadnych urzędowych . zw iąz-  W o r d  do Plim outh ,  zkąd udadzą się do M exyku i 
k o w  z krajami A m e r y k i ,  a tent m niey z Europą, Kolumbii. Zapewniają, iż obadwa mają nieograni-  
gdzie  go lekce ważono. Pogorszało się położenie czone pełnomocnictwa, do zawarcia traktatów han- 
przez w ew nętrzne  niezgody możnych stronnictw, dlpwych z temi krajami.
które kray n isz c z y ły ,  i już cała budowa była bli- W  dzień N ow ego roku wysłano ztąd dwóch
ską upadku i zupełnego rozwiązania. N a w et  w  gońców  gabinetowych, jeden do poselstwa naszego  
Stolicy w ładzy  naywyższey,niezdołano zapewnić po- w  W ie d n iu , drugi do Pettrsburga .  
rzą d k u , miasto było w m ocy p rzew a żm y  f ik -  W y d a n o  już rozkazy wybrania 4 000 rekru-
ć y i , a członkow ie rządu , dopioro na łonie zgro- tów, do woyska w Indyach wschodnich,  
madzonych s ta n ó w ,  szukać schronienia musieli* Korrespondent hamburski w a r t y  kuje z L on -
T e  są przykre Okoliczności, te przeszkody , które dyn u  pod d. 5 stycznia  wyraża, że i Anglia zga-  
w ciągu  niewielu m iesięcy zw alczyć  nam trzeba dza się na to, żeby się niemieszać do walki m ię-  
było, aby stanąć u kresu, przy którym teraz znay-' dzy turkami a grekami.

■>' j  P ozw olono drukow ać. Z  polecenia  J W .  W o jen n ego  L itew sk iego  Gubernatora
v A n d r z e j  Bucharski R z e c z y w is ty  R adca Stanu i K aw aler t

. i  — ........  — ....    . i  1 —

, w Drukarni R idakcyi,



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 7-
Wilno dnia 16 stycznia o. 1. 1825 Roku.

K o n f i s k a t a  T o w a r o w .  krajowych, które może ustąpić za pomierną
i  Od Wileńskiey Tamaźni ogłasza się, iź przy cenę, jeśliby sobie kto zyczył takowe nabydź 

fUey w dniu ig  teraźnieyszego miesiąca będą się uda się na ulicę wielką do domu Michela N. 
przedawać z publicznego targu następujące skon- 371. Także kocz i cztery konie są do prze* 
iiskowane towary : podwiązek kobiecych je- dania. Ludwik Oklecewski.
dwabnych ze sprząźkami 3 pary; chustek je- ---------------
dvvabnych i 3 sztnk ; rękawiczek zamszowych C E N A  N A S I O N
łnęzkich 3 pary; chustek bawełnicznych fran- Ogrodowych krajowych i zagranicznych w

r Ud* 6,"‘ukioiow ey  gładkiey 4 sztuki 202J arszynów. idąc do Zielonego mostu na siennym Rynku
■  naprzeciwko kościoła Sgo Jerzego w Mieście W il-

i .  Excerpt z protokułu potocznego Ziem- nie pod Nrem 853 położonym.
skiego powiatu Pińskiego. Sr. Kop.

Roku 1824 mca xbra 18 dnia. Niźey pod- Mayranu . . . . . . . . . .  paczek i 5
pisany zawiadamia przez Kuryera Lit. aby po- Bazyllkl 1 p z{&bru o g ^ o ^ e g o  ; • ,P°

1 . r T Ogurkow inspektowych holęderskich długich i 5
wodem uczymoney umowy o wyprzedaż folwar- Bdilto ang.elskich białych . . . . . . .  i5
ku Ludynowicz w gubernii Mińskiey powiecie ditto irancuzkich zielonych długich . . ; i 5
i  ińskim położonego, każdy kto ma pienię- ditto kardyszonow m a ł y c h ...............................10
zną summę za obligami niekwestyonowsnemi, ditto g r u n t o w y c h  : . . . 6
« Ur. Teodora Dobrzeniskiego Rotmistrza M^onow w passy wielk.ch 1 irancuzkich bia- ^

OD°ayrtk r° fSyUkich‘ na pomienionym folwarku ditto^rancuzkich de Pesnas‘rannych . P°. l o  
r e» celem usatysfakcyonowania tychże, ja- ditto Melonow kandeiupow rannych płaskich 20 

wił one naydaley do roku i 8a5 maja igo dnia Kawonow ukraińskich wielkich i irancuzkich
w Kancellaryi ptu Pińskiego, albowiem w prze- ran n ych ........................................................... po 20
ciwnym razie utraci prawo poszukiwania na Kalafiorów holęderskich wielkich i cypryy-
Majątku Ludynowiczach. Kazimierz Abramów- P S1 rannych . . . . . . .  . po 3o 
®ki PleniD t Pimpinelka 1 borago czyli ogurecznik do sałaty po 15

.po ent.  ̂ Sałaty żółtey ranney inspektowey . lot 1 po 20
Zgodnie z protokułem świadczę Jan Rod- Sałaty trancuzkiey nakrapianey . . ditto . i 5 

eWicz Płotnicki. Regent Ziemski ptu Pińskiego. Sałaty hiszpańskiey wielkich głów przedniey . 25 
Roku 1825 mca januaryi 12 dnia i i  ta- Sałaty cukrowey wielkiech głów . . . po 20

k°w e zawiadomienie walno jest pomieścić w  ” 5pon.k.i * ‘ ' ' 2 !Gazecie K r 1. Sałaty rzymskiey wielkich głow długiey . • 20
Chrzc» • ‘ zaswiadczam Romuald Endywii głowiastey fryzowaney zieloney i bia-
i^nrzczonowicz Sędzia Grodzki Wileński. \ ey  . . . . . . . . . . .  . po i 5

n  .--------------------------  Rcdysy miesięczney ranney różowey i białey po 10
p1, u *ie«*i«!zka majątku Bebirw w powie- Redysy czerwoney i fioletowey przezroczystey po 10 

cie Kosieńskim w parafii Girtakolskiey poło- Redysy letniey czerwoney i  białey długiey po 3
ionego ma zamiar tenże majątek oddać w  a Trybulki czyb k e r b e l u ......................................... jo
rendowną dzierżawę z dwóma karczmami na CJ f" U biS*Pa d.Uo7 SH ST ”" *  WieMey ' ’ 10
gościńcu Jurborskim położonemi, z młynem wo- Płodzistu wielkiego . . . ! ! ! ; ! ! !  ™
anym, browarem i z naczyniem w nim bgdą. Porow zimowych wielkich i letnich . . po 10
cym, tudzież z bydłem rogatym i z całym*do- Salerow holenderskich w i e l k i c h ..................... .....
bytkiem i ruchomością gospodarską w tymże ditto francUilkich gładkich wielkich . . .  12
majątku znaydującą się. W  którym że nazm ia- Szpinaku holenderskiego wielkiego . . łott 5
nach_______ _u . ■ • . . Szczawiu w gatunku n a y le p szy m ..........................i 5
liszHn x • • ysiewa 8I§ zJ't* purow 100, Szparagów holenderskich grubych . . . . i 5
sie iCy * 1 larzy ny purow 3oo, a zbiera Buraków holenderskich czerwonych ćwikło-
bot C?rocznie s>ana wozow 800, tudzież źe ro- wych . ................... ' . . . funt 1. 60
- ° . n'k do uprawy roli i do zebrania plonow ditto angielskich okrągłych ćwikłowych funt 1 60
Ktr,l,d0Stateczny» podaje się do wiadomości. Marchwi pomaranczowey . . . .  funt 1 60

lQhy wi»c snk;„ f  \  . .  Galarepy tioletowey 1 białey . . . łot po 10
. . l l t i  ’ “ ,1  7 ^  v  ”  . f  !  Kapusty białey holenderskiey wielkiey . .  12

droyciow II u- ^ ^ l ^ u  JW . z Xiąząt G ie- ditto czerwoney na s a ł a t ę ........................lo
Inflantskn r<*binią Platerową Chorążyną ditto włoskiey fryzowaney safoyki . . .  12
nrzvbvdź i° l,0mienioną dzierżawę , raczy „  ditto brukselskiey................................................... 10
o w szvstk im °, 8° Ź mai l̂ku B« b ir w , gdzie Brukw. żółtey a n g ie ls k ie y .....................................

wszystkim * Inwentarza na t 1 ditto c z e r w o n e y  . . . .  10
sporządzonego, dokłarlr. - 60 Ce. ™ierme jarmużu zielonego i fioletowego fryzowanego po 10
* będzie mó°ł o r ^pow eźm ie wiadomość, Rzodkwi zimowey czarney i białey . . .  po 10 
oznie u ł ’ °  " *;zoną dzierżawę ostate- Pietruszki tatarskiey grubey funt 1 kop. . . 70

ozyc się z tąż dziedziczką. ditto cukrowey wielkiey ditto . . . .  70
kowaó W i l 825 stycznia i 4 dnia. W olno dru- gykoryi ógrodowey grubey ditto . . . .  70 

owac Wileński Ziem. Sędzia Alhizy Jasieński. Fasol« b.ałego tyczkowego wielkiego funt . . 00
* J Grochu cukrowego strącza wielkiego ditto . 3°

Drzewka fruktowe, Jabłka, Gruszki w różnych 
! p r2e- , , ,  . n lylepszych gatunkach. Agrest angielski wielki we

prz Jezdzając do Gubernii W ołyńskiey 4ch gatunkach, Porzeczki holenderskie wielkie
s- m,asto Wilno, pewna obywatelka z W ar- różowe i czerwone i białe przeroczyste; Maliny 
*awy, będąc zmuszona dla słabości rńrti amerykańskie wielkie żółte i czerwone, i orzechy

U » p r z «  W t a - S " -  RW* blado ró-
ney Pubłicznośn i*. 1 c ,  . zowa 1 biała. Czarna centyfolia; Rozy miesięczne

unucznosci, ze ma niektóre rzeczy fabryk w różnych kolorach. Oraz Ianicera semper flo-



rens i Caprifolium, i tartaryca i inne rośliny 
kwiatowe zimo trwale do wysadzenia kiom bo w 
i  okrycia altan służące, oraz ziół kwiatowych ido 
użycia potrzebnych. Życzący sobie nabyć za ce
nę pomierną w tymże ogrodzie każdego czasu do 
staną, oraz kanarków czubatych i żółtych i Stroba- 
tych można dostać.

3. Od Mińskiego Gubernialnego Rządu 
ogłasza się: iż na zaspokoienie liczącey się na 
podradczyku skarbowym obywatelu i byłym 
Sędzi normalnym powiatu Rzeczyckiego j Mi
chale Margiewtczu,  nie mało znaczącey po 
części prawiantskiey należności skarbowey, po
stanowiono przedać z publicznego targu mają
tek jego w powiecie Bobruyskim położony; 
nazywający się wieś Sielce, w którey jest 
włościan płci męzkiey dnsz 5 a źeńskiey g, 
z ich majątkiem, rocznego z tey wsi dochodu 
liczy się rub. assygn. 76 kop. 85, a zbiór dzie
sięcioletni wynosi rubli ass. iSao kop. 5R a 
zatem życzący kupić pomieniony maiątek ze
chcą przybydź do tego Rządu dla targów na 
terminy: pierwszy od dnia wydrukowania,  któ
re późniey nastąpi w gazetach Sankt-Peters- 
burskich i moskiewskich za miesiąc, drugi za 
dwa, a trzeci i ostateczny za trzy miesiące 
w pierwszym dniu posiedzenia. Dnia 3 i gru
dnia i 8a4 roku.

Sowietqik Czernia jew

2. Od Litewsko Grodzieńskiego Guberni
alnego Rządu ogłasza się, iż w niem na dosta
wę dla miast :  S lon im a, Nowogródka,  Lidy, 
Brześcia, Wołkowyska i Robrynia , aresztant- 
skiey odzieży i obuwia , odbywać się będzie 
dnia i 5 marca terażnieyszego roku targ. T a 
kową dostawę życzący wziąć na siebie na czas 
dwóle tn i , zechcą przybyć na oznaczony dzień 
z ewikcyami, na każde miasto po tysiąc rubli 
assygn. Dnia 8 stycznia 1825 roku.

Sekretarz Piotr LudochoWski.

a. Tamożnia Wileńska ogłasza, ż« przy- 
niey w dniu 16 terażnieyszego miesiąca, będą 
się przedawać z publicznego targu następują, 
ce skonfiskowane towary: sierpianki białey lnia- 
nay 6 |  arszynów; chustka bawełniczna różnoko
lorowa,  kratkowana,  jedna; soboli amerykańskich 
niewyprawnych sztuk 12 ; ogotiow kunich 
zszytych , długości 6 arszyn, 4 sztuki; ogonow 
sobolich 3g sztuk; skurek królikowych wypra-  
wnych 24 sz tu k i ; kotkow morskich wypraw- 
nych 6 sztuk; baranków białych, wyprawnych 
wielkich 5 sztuki; baranków takichże małych 
38 sztuk, i skur niedźwiedzich niewyprawnych 
sztuk 72.

2 Folwark Jszkołda w gubernii Grodzień- 
skiey w powiecie Nowogródzkim, dymów pię- 
dziesiąt, w naylepszych gruntach pszennych, w 
sianożęciach murożnych,  z młynem wodnym, 
z stąwem i sadzawką zarybioną, z miedzią bro
warną i bydłem jest do wypuszczenia^od śgo 
Jerzego w possesyą arendowną, o co umowa na 
kontraktach przyszłych w Nowogródku z wła

ścicielką zastawną JW .  Półkownikową Gery- 
zową zrobiona być może.

3. Od Rządu Gubernialnego Mińskieg0 0_ 
głasza się: iż na zaspokojenie należnego 0j  
Szlachcica Antoniego Januszewskiego do skar
bu uzyskania rub. ass. 2089 kop 84, z posta
nowienia d, 2t julii t. r. uczynionego, naZr)a_ 
czona publiczna przedaź nieruchomego tegoż 
Januszewskiego majątku, nazywającego się p Q_ 
wpryszcze, w powiecie Borysowsksm położone
go. który zawiera w sobie włościańskich J 0_ 
mow 3, w nich dusz płci męzkiey 11 a że^.  
skiey 17, ziemi będącey w używaniu tych vvł0_ 
ścian włoka 1, morgów 28, ziemi należącey (]0 
Januszewskiego oromey włoka 1 morgow jg 
lasu błotnego włok 3 morg. 5 prentow 43, jaJ 
su borowego włok 7 morg. 16, lasu do budowli 
morg. 29 prentow 192, lasu drobnego nad rZe_ 
ką Berezyną, pod którym ziemi do wyrobie
nia zdatney na łąki morgów 70 prentow i 
dochodu z tego maiątku ze wszystkich artyku. 
łow wyciągnidnego rubli ass. 222 kop. 4o, a 
zbiór jego dziesięcioletni wynosi rubli ass. 2224. 
w tym majątku jest zabudowanie folwarczne 
następne: budowa mieszkalna o dwóch poko
jach, kuchnia, chlewy 4 dla bydła, stayriia 1 
sklep warzywny, gumuo osietne, odryn 4 na 
skład siana i słomy i swiren, takowe zabudo
wanie ocenione do 4oo rub- assgn. Zatym ży
czący kupić pomieniony majątek, zechcą do 
tego Rządu przybydź na terminy: pierwszy 
dnia 22, drugi a5 mca stycznia następującego 

'1826 roku, a trzeci i ostateczny od dnia wy
drukowania w gazetach (i w Litewskim Rnry-„  
erze) ogłoszenia, gdzie to p ó ź n i e y  nastąp,, za® 
przybyciem życzących kupić okazany im 
dzie w Rządzie inwentarz przedającego się 
majątku i warunki do targów. Dnia i5  gru
dnia 1824 roku.

Sowietnik Demian Czerniajew.
Sekretarz Jan Zaborowski.

3. W  Sklepie ubogich domu Wituskiego 
Towarzys twa Dobroczynności znaydują się d0 
sprzedania rozmaite sprzęty i naczynia żelazne 
z fabryk Królewstwa P o l s k i e g o ,  przysłane 
przez iednego z Członków J owarzystwa 
z odstąpieniem logo p r o c e n t u  na zysk ubogich, 
mianowicie: krucifixa, lichtarze, kałamarze,
sztuki do naciskania papierów, garnki i tygle 
różney miary, m a j ą c e  wewnątrz poliwę, tak 
iak gliniane. W tymże sklepie są do sprzeda- 
dania rozmaite używane meble w komis odda
n e  i  odstąpieniem lOgo grosza na zysk ubo
g i c h :  które potrzebujący w każdym czasie wi
dzieć i nabydź mogą.

 --
Kurs wileński na assygnat.y od dni* 7 styr^nia 

rubel srebrny 3 rub y5|  kop. d u k a t  nowy n  rubli 
85 k., imperyał 36 r. 901 k.

Kurs wileński na assygnat.V or* dnia 15 stycznia 
robel srebny 3 ruble 74J kop. dukat nowy 11 r. 83 k. 
imperyał 3 6 ^ ' u b .  8oj- k o p i e j e k .
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